ROZDZIAŁ 16
GOSPODARKA OTWARTA

Chiński jedwab za węgiel; czipy za „Żubrówkę”: narody handlują ze sobą. Załatw mi pracę w Hamburgu; „Opel” zbudował fabrykę na Śląsku: zasoby płyną z kraju do kraju. Gospodarki stają się coraz bardziej otwarte. 

16.1. MIĘDZYNARODOWA WSPÓŁPRACA GOSPODARCZA

W XX w. wywołany rozwojem technologii kilkudziesięciokrotny spadek kosztów transportu (np. postęp w budowie statków) i łączności (np. internet) spowodował szybki wzrost obrotów handlu zagranicznego i przepływów kapitału. Gwałtowny rozwój  międzynarodowej  współpracy  gospodarczej sprawił, że w drugiej połowie 

Ramka 16.1. 

Integracja gospodarcza 

Integracja gospodarcza to scalanie gospodarek np. grupy krajów (efektem jest np. swoboda przepływu gotowych dóbr i zasobów miedzy tymi krajami) i przenosze-nie uprawnień władz krajowych na szczebel ugrupowania (np. do emisji pienią-dza). Przykładem jest integracja europejska. 


Europejską Wspólnotę Gospodarczą (EWG) utworzyło w 1957 r. 6 krajów (RFN, Francja, Włochy, Benelux) (tzw. Traktat Rzymski). Stworzono unię celną (brak ceł wewnętrznych, wspólne cło zewnętrzne), a także finansowane ze składek programy (np. Wspólna Polityka Rolna, dbająca o wysokie ceny artykułów rol-nych; Fundusz Zmian Strukturalnych, wspierający rozwój najbiedniejszych regio-nów Wspólnoty). Do EWG dołączyły kolejno: Dania, Irlandia, Wielka Brytania, Grecja, Hiszpania, Portugalia, Austria, Finlandia i Szwecja. W 1995 r. Wspólnota zmieniła nazwę na Unię Europejską (UE). Celem UE była unia walutowa, gospo-darcza i polityczna (np. wspólne europejskie obywatelstwo). Najważniejsze organy UE to: Komisja Europejska, Parlament Europejski, Trybunał Sprawiedliwości. 1 maja 2004 r. do UE przystąpiły Cypr, Czechy, Estonia, Litwa, Łotwa, Malta, Pol-ska, Słowacja, Słowenia, Węgry. 

Budowę unii walutowej (wspólny pieniądz i system finansowy) przyśpie-szono w 1979 r., tworząc Europejski System Walutowy. Powstał Europejski Me-chanizm Kursowy (ang. Exchange Rate Mechanism, ERM); należące doń kraje zo-bowiązały się nie dopuścić do wahań kursu swoich walut o więcej niż ± 2,25% (korekty kursów musieli zaakceptować wszyscy). Stopniowo zaprzestano dewalu-acji; wyrównały się tempa krajowej inflacji; spadło ryzyko kursowe w handlu. 


 W 1987 r. członkowie Wspólnoty ratyfikowali Jednolity Akt Europejski. Harmonizacja podatków, usunięcie pozataryfowych barier w handlu (np. uciążli-wych kontroli granicznych) oraz ograniczeń przepływów czynników produkcji i kapitału finansowego doprowadziły do powstania od grudnia 1992 r. europejskiego rynku wewnętrznego. Skutkiem były bardziej efektywna alokacja zasobów, ko-rzyści skali, intensyfikacja konkurencji. 


W 1991 r. zawarto Traktat z Maastricht. Zgodnie z nim w 1999 r., speł-niwszy wiele kryteriów (m. in. niska inflacja i stopy procentowe, dwa lata „stażu” w ERM bez dewaluacji waluty, deficyt budżetu nie większy niz 3% PKB, stosunek długu publicznego do PKB nie większy niż 60%), 11 krajów europejskich utwo-rzyło Unię Gospodarczą i Walutową (ang. Economic and Monetary Union, EMU) ze stałymi kursami walutowymi, zintegrowanym rynkiem finansowym i Europej-skim Bankiem Centralnym we Frankfurcie, wyznaczającym stopę procentową dla wprowadzonej do obiegu w 2002 r. wspólnej waluty euro. 

* * *

Inne, poza Unią Europejską, wielkie ugrupowania integracyjne to m. in. NAFTA (ang. North American Free Trade Agreement), ASEAN (ang. Association of South East Asian Nations), MERCOSUR (hiszp. Mercado Común del Cono Sur).  

XX w. ekonomiści zaczęli mówić o integracji, a potem o globalizacji gospodarek. 

Ramka 16.2. Globalizacja 

„Globalizacja” jest nazwą wieloznaczną. Dla jednych oznacza ona  tylko szybki rozwój technologii i związane z nim powstawanie jednolitej gospodarki świato-wej. Inni nazywają tak wszystkie skutki powstawania gospodarki globalnej, np. wykształcanie się ponadpaństwowych ośrodków władzy, ujednolicenie kultury w skali światowej. 

           Oto typowa definicja globalizacji: „Globalizacja gospodarki światowej jest procesem poszerzenia i pogłębienia się współzależności między krajami i regiona-mi wskutek rosnących przepływów międzynarodowych oraz działalności korpora-cji transnarodowych, co prowadzi do jakościowo nowych powiązań między firma-mi, rynkami i gospodarkami.”A Jako przyczynę globalizacji wskazuje się kilka wspierających się czynników. Chodzi o: 1) liberalizację handlu światowego i zno-szenie barier utrudniających przepływ towarów; 2) deregulację rynków finanso-wych i liberalizację międzynarodowych przepływów kapitału; 3) reformy rynko-we, które u schyłku XX w. dokonały się w wielu krajach (liberalizacja, deregula-cja, prywatyzacja); 4) rozpowszechnienie się nowych technologii informatycz-nych i telekomunikacyjnych.  


Entuzjaści globalizacji („globaliści”) twierdzą, że globalizacja potężnie i korzystnie wpływa na współczesne stosunki międzynarodowe; np. ich zdaniem globalizacja sprzyja wzrostowi gospodarczemu na całym świecie. Przeciwnicy globalizacji („antyglobaliści”) krytykują globalizację (np. sądzą oni, że powoduje ona zwiększenie się nierówności w poszczególnych krajach i  między krajami). 


Są jeszcze sceptycy, którzy twierdzą, że globalizacja nie jest nieuchronna. Ich zdaniem gospodarowanie na świecie ma charakter regionalny, nie globalny (triada regionów: Unia Europejska, Stany Zjednoczone, Japonia). Sugeruje się, że mówienie o globalizacji jest przejawem mody intelektualnej i świadectwem tra-piącego nauki społeczne braku precyzji, a nawet, że cała ta koncepcja maskuje je-dynie dążenie do amerykanizacji („macdonaldyzacji”, „westernizacji”) świata.


---------------------------------------------------------------------------------------------------

A Zob.  Globalizacja. Mechanizmy i wyzwania (praca zbiorowa pod red. B. Liberskiej), PWE, Warszawa 2002, s. 20. Oczywiście integrację gospodarczą można uznać za część tak rozumianej globalizacji. 

16.1.1. HANDEL ZAGRANICZNY: ŚWIAT I POLSKA.   

Jaka jest skala handlu zagranicznego w Polsce? Z kim i czym handlujemy? 


W 1999 r. światowy eksport wynosił 5 360 mld dolarów. Na Polskę przypa-dło z tego 27,4 mld dolarów, czyli 0,5%. Wielkość eksportu per capita, a także udział eksportu w PKB w naszym kraju ciągle były stosunkowo niewielkie (760 do-larów w porównaniu np. z 17 455 dolarami w Irlandii). 


Prawie 70% światowego eksportu pochodziło z krajów rozwiniętych (np. Europa Zachodnia, Ameryka Północna, Japonia), a 30% - z krajów  rozwijających się (np. Polska). Około ¾ polskiego eksportu i importu trafiało do (pochodziło z) krajów rozwiniętych, a ponad ⅔ - dotyczyło Unii Europejskiej. Naszymi najważ-niejszymi partnerami były Niemcy (ponad ⅓ polskiego eksportu i ¼ importu!). 


Dodam, że około ¾ światowego eksportu stanowiły towary przetworzone (np. wyroby chemiczne). Reszta to towary nieprzetworzone (np. pszenica). Szybko zwiększał się eksport usług. Natomiast najważniejszymi towarami importowanymi i eksportowanymi przez Polskę były odpowiednio: ropa i samochody osobowe oraz samochody osobowe i węgiel (wraz z pochodnymi). 

16.1.2. PRZEPŁYWY KAPITAŁU: ŚWIAT I POLSKA  

W 2001 r. inwestycje bezpośrednie (ang. foreign direct investment), w wyniku któ-rych inwestorzy nawiązują trwały związek lub stają się właścicielami zagranicz-nych firm, wyniosły na świecie 735,1 mld dolarów. W 2002 r. ich wartość w Polsce była równa 6,1 mld dolarów (stanowiło to ponad 14,4%  wszystkich nakładów in-westycyjnych dokonanych w Polsce w tym roku). Łącznie w latach 1993 – 2002 do Polski napłynęło ponad 65 mld dolarów zagranicznych inwestycji bezpośrednich – najwięcej w całej Europie Środkowo-Wschodniej. Dominował kapitał francuski (12,2  mld dolarów), amerykański (8,7 mld dolarów), niemiecki (7,8 mld dolarów). 


Ważne są też finansowe inwestycje pośrednie (portfelowe) (ang. foreign portfolio investment), które nie powodują powstania trwałego związku z zagranicą. W 2001 r. zasób kapitału zainwestowanego w takiej formie w 67 badanych przez MFW krajach wynosił około 12,5 bln dolarów. Otóż w latach dziewięćdziesiątych XX w. udział zagranicznego kapitału w obrotach warszawskiej Giełdy Papierów Wartościowych dochodził do 30%. Zagraniczni inwestorzy kupowali w Polsce także inne papiery wartościowe, finansując rozwój naszej gospodarki. 

16. 2. KORZYŚCI Z HANDLU ZAGRANICZNEGO

Handel daje narodom m. in. korzyści ze specjalizacji produkcji, których przyczyną jest absolutna lub komparatywna przewaga produkcyjności. 


Załóżmy, że w krajach A i B jest po 100 pracowników. Każdy z nich wy-twarza dziennie następujące ilości ryb lub wina (zob. tablica 16.1). 


     Tablica 16.1. Absolutna przewaga produkcyjności. 

	Kraj
	Ryby
	Wino

	A
	1
	2

	B
	2
	1


Otóż kraj A ma nad krajem B absolutną przewagę (ang. absolute advantage) pro-dukcyjności w produkcji wina, a kraj B nad krajem A – w produkcji ryb. Jeśli – wy-specjalizowawszy się – kraj A będzie wytwarzał tylko wino, a kraj B tylko ryby, łącznie wytworzą dziennie więcej (200 butelek wina i 200 ryb) niż w sytuacji, kiedy – nie handlując – produkują „wszystkiego po trochu” (150 butelek wina i 150 ryb).
 

(Przewaga absolutna oznacza, że jeden kraj wytwarza dobro niższym kosztem niż drugi kraj. 


To nie koniec: nawet, kiedy kraj A ma absolutną przewagę wydajności w produkcji obu dóbr, wymiana może się opłacać! (zob. tablica 16.2). Przewaga kraju A jest mniejsza (dwukrotna) w produkcji wina niż w produkcji ryb (tu jest ona trzykrotna). (Kraj A jest lepszy w produkcji obu dóbr niz kraj B, jednak kraj B jest mniej gorszy w produkcji wina). Oznacza to przewagę komparatywną (ang. comparative advantage) kraju B w produkcji wina. Dzięki wymianie dóbr oba kraje mogą osiągnąć korzyści komparatywne. Przeanalizujmy tę sytuację uważnie. 


    Tablica 16.2. Komparatywna przewaga produkcyjności. 

	Kraj
	Ryby
	Wino

	A
	6
	2

	B
	2
	1



Ponieważ nakład na wytworzenie 6 ryb jest w kraju A taki sam jak na wy-tworzenie 2 butelek wina, 1 butelka wina warta jest tu 3 ryby. Podobnie, w kraju B 1 butelka wina warta jest 2 ryby. Innymi słowy, alternatywny koszt produkcji butel-ki wina w kraju A (3 ryby) jest większy niż w kraju B (2 ryby). 

(Przewaga komparatywna oznacza, że jeden kraj wytwarza dobro niższym kosztem alternatywnym niż drugi kraj. 


Otóż w takiej sytuacji każdy kraj powinien specjalizować się w produkcji dobra, w przypadku którego ma przewagę komparatywną. Cena powinna należeć do przedziału wyznaczonego ustalonymi przed chwilą kosztami alternatywnymi (2[ryba/wino], 3[ryba/wino]). Określa ona terms of trade (pol. warunki handlu) obu krajów. Terms of trade decydują o podziale korzyści z handlu zagranicznego. 


Oto przykład: Jeśli kraj A przesunie 4 pracowników z produkcji wina do produkcji ryb, wytworzą oni 24 ryb, a produkcja wina zmniejszy się o 8 butelek. Te 24 ryby można wymienić na wino (np. po cenie P* = 2,4 [ryba/wino], otrzymując 10 butelek wina, co krajowi A pozwoli zyskać  10 – 8 = 2 butelki. Odwrotnie, jeśli kraj B przesunie 10 pracowników z produkcji ryb do produkcji wina, to wytworzą oni 10 butelek. Produkcja ryb zmniejszy się tu o 20 ryb. Za 10 butelek wina kraj B dostanie od kraju A 10 · 2,4  = 24 ryb. Kraj B zyska zatem 4 ryby.
 


W praktyce przyczyną przewagi produkcyjności są technologia i zasoby. W kraju, w którym technologia jest rozwinięta, pracownicy są wydajni. (Produkcyj-ność robotników budowlanych wyposażonych w specjalistyczny sprzęt jest większa niż pracowników używających prostych narzędzi). Podobnie, obfitość zasobów zwiększa wydajność pracy. (Produkcyjność pracy rolników w kraju o dobrych gle-bach przewyższa produkcyjność rolników uprawiających gleby jałowe).  

Źródłem korzyści z handlu zagranicznego może być również specjalizacja międzynarodowa, wydłużenie się serii produkcyjnych i korzyści skali (maleje prze-ciętny koszt produkcji). Także w takiej sytuacji z danych zasobów narody wytwa-rzają więcej gotowych produktów. 


Taka specjalizacja tłumaczy tzw. handel wewnątrzgałęziowy, czyli handel produktami takich samych (a nie różnych) gałęzi. Chodzi o sytuację, kiedy  np. kraj A kupuje samochody marki b od kraju B, który z kolei nabywa samochody marki a od kraju A. Dodatkowym powodem tego handlu jest, że nabywcy cenią sobie możliwość wyboru spośród wielu odmian podobnego produktu. Na początku XXI w. handel wewnątrzgałęziowy stanowił wielką częśc wymiany handlowej krajów uprzemysłowionych, a jego znaczenie rosło szybko. 


Wreszcie, otwarcie granic rozszerza rynek. Wzmaga się konkurencja. Han-del zagraniczny powoduje zatem zwiększenie się produkcji i obniżenie cen. Znowu, z posiadanych zasobów społeczeństwa wytwarzają więcej gotowych produktów.

Są i inne, dotyczące podziału, nie produkcji, korzyści z handlu z zagranicą. Załóżmy np., że w Chile wytwarza się tylko banany, a w Polsce – tylko węgiel. Jest oczywiste, że wymiana pewnej ilości bananów na węgiel zwiększyłaby zadowole-nie zarówno mieszkańców Chile, jak i Polski. Dalej, handel sprzyja poznaniu się i tolerancji. Pomyśl o roli bazarów w kontaktach polsko-wietnamskich po 1990 r. 

16. 3. POLITYKA HANDLOWA A WOLNY HANDEL
Polityka handlowa oznacza, że państwo wpływa na eksport i import. 

(Polityka handlowa polega na kształtowaniu przez państwo wiel-kości importu i eksportu. 

Prowadząc politykę handlową, państwo często hamuje import i wspiera eks-port. Import hamują cła i bariery pozataryfowe, czyli np. ograniczenia ilościowe (kontyngenty, kwoty importowe), dobrowolne ograniczenia eksportu, kampanie („Kupuj tylko polskie produkty!”). Eksport wspierają np. państwowe subwencje, ubezpieczanie transakcji eksportowych, tanie kredyty, informacja dla  eksporterów. 

16.3.1. CŁA 
Na początku XXI w. cła były stosunkowo niskie (zob. ramka 16.3). 

(Cło jest opłatą, którą płaci państwu importer towaru. 

Ramka 16. 3. 

Krótka historia ceł 

Przez prawie cały XIX w. główne ówczesne mocarstwo, czyli Wielka Brytania prowadziło politykę wolnego handlu, a Stany Zjednoczone chroniły rynek wew-nętrzny wysokimi cłami. Wielki Kryzys z przełomu lat dwudziestych i trzy-dziestych XX w. stał się przyczyną powszechnego powrotu do protekcjonizmu, mającego zapobiec rozszerzaniu się bezrobocia. Światową wojnę celną zapo-czątkowało uchwalenie w Stanach Zjednoczonych w 1930 r. tzw. Ustawy Smoota-Hawleya (ang. Smoot-Hawley Act). W efekcie średnia stawka cła im-portowego w Stanach Zjednoczonych osiagnęła poziom 33%. Dla porównania, na przełomie XX i XXI w. średnia stawka cła importowego w USA wynosiła 4%. Światowa recesja  i protekcjonizm spowodowały załamanie się świato-wego eksportu, który zmniejszył się o niemal 60% w latach 1928 - 1935 r. Swój pierwotny poziom odzyskał on dopiero w latach sześćdziesiątych XX w. 


Po II wojnie światowej obniżki ceł nastąpiły w efekcie podpisania w 1947 r. Układu Ogólnego w sprawie Taryf Celnych i Handlu (ang. General Agreement on Tariffs and Trade, GATT). GATT zorganizował szereg rund wie-lostronnych negocjacji międzynarodowych (np. Runda Kennedy’ego, Runda To-kijska), których skutkiem były kolejne obniżki ceł. Największe z nich nastąpiły w wyniku tzw. Rundy Urugwajskiej, która rozpoczęła się w 1986 r. i trwała do 1994 r. Runda Urugwajska doprowadziła również do utworzenia w 1995 r. Światowej Organizacji Handlu (ang. World Trade Organization, WTO), która zastąpiła GATT. Pod auspicjami WTO w 2000 r. rozpoczęto kolejną rundę ne-gocjacji na temat liberalizacji handlu międzynarodowego (tzw. Runda Seattle). W 2001 r. po piętnastoletnich negocjacjach do WTO przystąpiły Chiny. 

Jak działa cło? 

Popatrzmy na rysunek 16.1 a). Linie S i D ilustrują krajowe podaż i popyt na moto-rynki. Cena światowa motorynek wynosi P1​. Po takiej cenie niewielki kraj może nabyć na świecie dowolną liczbę motorynek. Jeśli nic nie przeszkadza handlowi,  cena motorynek w takim kraju wyniesie P1; krajowi producenci zaoferują Q1 moto-rynek; krajowi nabywcy zgłoszą zapotrzebowanie na Q4; import będzie równy AB. 


Otóż po nałożeniu cła w wysokości P2 – P1 cena motorynki na rynku krajo-wym wzrośnie do P2. Krajowi producenci zaoferują ilość Q2; krajowi nabywcy zgłoszą zapotrzebowanie na Q3; import motorynek wyniesie CF. Cło doprowadzi do wzrostu produkcji producentów krajowych i zmniejszenia się importu. 

Rysunek 16. 1. 

Cło na rynku motorynek 

Cło powoduje wzrost ceny (z P1 do P2 na rysunku a) i zmniejszenie się ilości, będącej przedmio-tem handlu na rynku (z Q4 do Q3 na rysunku a).  Na rysunku b widzimy, że towarzyszy temu re-dystrybucja dochodów (czworokąty P2P1CA i CFHG) i społeczna strata (trójkąty CAG i FHB). 

    a)                                                           b) 




Natomiast rysunek 16.1b) pokazuje nieefektywność (trójkąty CAG, FHB) i redystrybucję dochodów (czworoboki CFHG i P2P1AC) spowodowane wprowadze-niem cła. Pole trójkąta CAG odpowiada stracie w postaci nadwyżki kosztu wypro-dukowania ilości Q1Q2 dobra w kraju (jego miarą są ceny odpowiadające fragmen-towi AC linii podaży
) nad ceną światową (P1), po której można by kupić to dobro. Trójkąt FHB to strata, będącą skutkiem zaniechania importu ilości Q3Q4 dobra. Wszak za motorynki te nabywcy chcieli płacić więcej (zob. ceny odpowiadające fragmentowi FB linii popytu
) od ceny, po której można było je kupić (P1). Na-tomiast obszar CGHF odpowiada przychodom budżetu z cła (importowana ilość dobra razy stawka cła, CF•(P2-P1)), a obszar P2P1CA dodatkowym zyskom produ-centów (spowodowany cłem przyrost ceny razy dotychczas sprzedawana ilość, (P2-P1)•Q​1, plus utarg ze sprzedaży dodatkowej ilości dobra, P2•(Q2-Q1) minus koszt jej wyprodukowania, AQ1Q2C). Pieniądze te pochodzą z kieszeni nabywców.
16.3.2. SUBWENCJA  EKSPORTOWA 
Jednym z wielu narzędzi wspierania eksportu jest subwencja eksportowa. 

(Subwencja eksportowa jest dopłatą, którą państwo wypłaca eks-porterowi towaru, zachęcając go do zwiększenia eksportu. 

Jak działa subwencja eksportowa? 

Na rysunku 16.2 a) światowa cena motorynek, P1, przewyższa cenę krajową, a eks-port wynosi AB. Państwo dopłaca eksporterom kwotę P1P​2 do ceny każdej wyeks-portowanej motorynki, więc dla eksportera cena motorynki sprzedanej za granicą podnosi się z P1 do P2. Cena nie jest różnicowana, zatem zapotrzebowanie w kraju spada z Q2 do Q1, oferta rośnie z Q3 do Q4, a eksport  zwiększa się do CF. 

Na rysunku 16.2 b) widzimy nieefektywność (trójkąty ACG i BFH) i redys-trybucję dochodów (czworobok P2P1BF) spowodowaną subwencją eksportową. Pole ACG pokazuje koszt zmniejszenia się konsumpcji krajowej. Przecież za moto-rynki z przedziału Q1Q2 nabywcy byli skłonni płacić więcej niż wynosiła ich cena światowa. Z kolei pole BFH odpowiada nadwyżce kosztów wytworzenia motory-nek z przedziału Q3Q4 nad ceną, P1, po której można je nabyć na świecie. Natomiast obszar P2P1BF odpowiada dodatkowym dochodom eksporterów (spowodowany subwencją wzrost ceny razy dotychczas sprzedawana ilość, (P2-P1)•Q​3 plus utarg ze sprzedaży dodatkowej ilości dobra, P2•(Q4-Q3) minus koszt jej wyprodukowa-nia, BFQ4Q3). Pieniądze te pochodzą od podatników i krajowych nabywców dobra.

Rysunek 16. 2. Subwencja eksportowa na rynku motorynek 

Subwencja powoduje wzrost eksportu (z AB do CF na rysunku a).  Na rysunku b widzimy, że towa-rzyszy temu społeczna strata (suma pól trójkątów ACG i BFH) i redystrybucja dochodów (P2P1BF). 
    a)                                                                 b) 










16.3.3. SPORY O WOLNY HANDEL 

Protekcjonizm to polityka handlowa, której celem jest ochrona rynku krajowego przed towarami z zagranicy. Protekcjonizm jest przeciwieństwem wolnego handlu. 

(Celem protekcjonizmu jest ochrona rynku krajowego przed towara-mi z zagranicy. 

Zwolennicy protekcjonizmu używają wielu argumentów. 

Argument o  ochronie miejsc pracy

Zwolennicy protekcjonizmu twierdzą, że import dóbr z zagranicy zwiększa bezro-bocie, więc należy go hamować. Krajowe wydatki na zagraniczne dobra przy-czyniają się przecież do tworzenia miejsc pracy za granicą, a nie w kraju. 


Oto kontrargumenty. Po pierwsze, import jednych dóbr jest warunkiem eks-portu innych dóbr, tworzącego miejsca pracy w naszym kraju. Ważne są nie tyle rozmiary importu, co saldo bilansu handlowego. O imporcie bezrobocia można mó-wić, kiedy bilans handlowy wykazuje chroniczny deficyt.  


Po drugie, koszt ochrony miejsc pracy bywa ogromny (chodzi o straty kon-sumentów zmuszonych kupować droższe towary). Szacunki ze Stanów Zjednoczo-nych wskazują np., że na przełomie XX w. i XXI w. ochrona jednego miejsca pracy w przemyśle tekstylnym kosztowała ponad 200 tys. dolarów rocznie. 


Po trzecie, import tworzy miejsca pracy, firmy importujące dobra zatrudnia-ją pracowników. W dodatku zyski zagranicy z importu przyczyniają się do wzrostu naszego eksportu. Przecież im większe są dochody zagranicznych gospodarstw do-mowych i przedsiębiorstw, tym więcej dóbr importują one - m. in. z naszego kraju.  

Argument o  taniej pracy za granicą  

Zwolennicy protekcjonizmu twierdzą, że producentów w krajach rozwiniętych trze-ba chronić przed zagranicznymi konkurentami. Płace w krajach Trzeciego Świata są niskie, co sprawia, że również koszty produkcji i ceny wielu towarów są tam niskie w porównaniu z cenami takich samych produktów w krajach rozwiniętych. W efek-cie wolny handel skazałby na bankructwo wiele firm w krajach rozwiniętych. 

Jednak jednostkowy koszt pracy równa się ilorazowi stawki płacy i produk-cyjności pracy. Mimo niskich płac jednostkowe koszty pracy, a więc także ceny to-warów w krajach rozwijających się, nie muszą być niższe niż w krajach rozwinię-tych. Przecież produkcyjność pracy jest tu także niska. 


Oczywiście, w przypadku wielu produktów w krajach rozwijających się jednostkowe koszty pracy są rzeczywiście niższe niż w krajach rozwiniętych. Do-tyczy to np. prostych produktów, których technikę produkcji opanowały kraje roz-wijające się. Przeciwnicy protekcjonizmu wskazują, że zgodnie z zasadą korzyści komparatywnych w produkcji takich dóbr wyspecjalizować się powinny właśnie kraje rozwijające się. Rynkowego procesu prowadzącego do takiej specjalizacji nie należy zakłócać (np. cłami), ponieważ powoduje to utratę przez wszystkie kraje korzyści z międzynarodowego podziału pracy. 

Argument o „młodych” sektorach gospodarki (ang. infant industries).  

Zwolennicy protekcjonizmu twierdzą również, że należy chronić  „młode” sektory gospodarki. Nim osiągną fazę dojrzałości, nie są one w stanie konkurować z zagra-nicą. Początkujący krajowi producenci uczą się przez działanie, co wymaga czasu. W trakcie tego procesu trzeba ich chronić przed konkurencją zagraniczną. 


Sceptycy odpowiadają, że jeśliby tak było, prywatni przedsiębiorcy trakto-waliby rozwój „młodych” gałęzi jak inwestycję przynoszącą zysk z odroczeniem. W razie potrzeby zaciągaliby kredyty bankowe. Dlaczegóż to państwo lepiej od prywatnych przedsiębiorców miałoby identyfikować sektory gospodarki, zasługu-jące na ochronę z powodu przyszłych korzyści związanych z ich rozwojem? Prze-ciwnicy protekcjonizmu twierdzą również, że właściwym sposobem wsparcia „mło-dych” dziedzin wytwórczości jest ich subsydiowanie, a nie protekcjonizm.  

Argument o  dumpingu 

Do dumpingu dochodzi, gdy eksportowane towary sprzedawane są taniej od kosz-tów ich wytworzenia. Celem jest doprowadzenie konkurentów do bankructwa, a następnie podniesienie cen  i osiągnięcie wysokich zysków. Zwolennicy protekcjo-nizmu uważają dumping za usprawiedliwienie dla ceł importowych. 


Sceptycy kontrargumentują, że dumping trudno udowodnić. Po pierwsze, nie jest łatwo ustalić prawdziwą wysokość kosztów produkcji. Po drugie, sprzedaż dóbr na rynkach zagranicznych po cenach niższych od cen żądanych we własnym kraju może być usprawiedliwiona np. różnicowaniem cen. Dalej, zdobycie pozycji monopolistycznej na rynku światowym i tak jest praktycznie niemożliwe. 

Argument o bezpieczeństwie kraju

Zgodnie z tym poglądem w pewnych sektorach gospodarki niepożądany jest zbyt duży udział zagranicy w ofercie rynkowej. Chodzi o możliwość nagłego odcięcia dostaw w razie politycznego konfliktu lub wojny. Należy ograniczyć obecność pro-ducentów zagranicznych w „strategicznych” sektorach gospodarki, np. wytwarzają-cych wyposażenie dla armii. Podobne powody skłaniają do zmniejszania importu żywności i paliw, a przynajmniej do różnicowania źrodeł ich dostaw. 


Przeciwnicy tej argumentacji wskazują na zaawansowanie techniczne współczesnych armii. Skomplikowanie sprzętu wojskowego sprawia, że samowys-tarczalność małych krajów jest wykluczona. Próba jej osiągnięcia oznaczałaby ob-jęcie protekcją całej gospodarki. Lepszym rozwiązaniem jest np. podział zadań w ramach międzynarodowych sojuszy militarnych.

Argument o  ochronie wsi, rzemiosła itp.  

Ochrona nieefektywnych gałęzi (np. rolnictwa w Polsce, nadreńskich winnic w Niemczech) przed konkurencją zagraniczną bywa uzasadniana chęcią ochrony tradycji, stylu życia, poczuciem wspólnoty narodowej lub religijnej. 


Przeciwnicy zwracają uwagę, że opłacalność produkcji można zapewnić za pomocą subsydium, rezygnując z protekcjonizmu. Nie powstaje wtedy dodatkowy koszt społeczny w postaci wzrostu cen płaconych przez konsumentów. Na przy-kład, na rysunku 16.1 odpowiednie subsydium umożliwiłoby zwiększenie produkcji z Q1 do Q2 przy jednoczesnym spadku, a nie wzroście ceny. 

Argument o ochronie kultury narodowej 

Zwolennicy protekcjonizmu wskazują na niebezpieczeństwo utraty tożsamości kul-turowej narodu pod wpływem wolnego handlu dobrami kultury (np. filmami, prog-ramami telewizyjnymi, książkami, prasą, grami komputerowymi). Uważają oni, że źródłem zła jest m. in. dominacja Stanów Zjednoczonych na tym rynku (najwięk-szym amerykańskim eksporterem są wytwórnie filmowe w Hollywood). Wytwarza-ne na masową skalę, standardowe dobra kultury zagrożają lokalnym kulturom naro-dowych, które należy chronić instrumentami polityki handlowej (np. wymóg okreś-lonego udziału lokalnych treści w programach telewizyjnych). 


Przeciwnicy protekcjonizmu odpowiadają, że prawdziwym celem takich nawoływań jest ograniczenie konkurencji. Przyczyną jest pogoń za rentą lokalnych (zawodowych) grup interesu, a nie troska o stan narodowej kultury. 

Argument o „strategicznej polityce handlowej”

Ważnym argumentem za aktywną polityką handlową jest to, że wiele krajów wspie-ra własnych producentów. Prowadzi to do uprzywilejowania firm z tych krajów na rynku światowym i – dyskryminacji producentów z innych krajów. Jedynym spo-sobem obrony jest ograniczanie importu i wspieranie własnego eksportu. 


Zwolennicy wolnego handlu odpowiadają, że aby zapobiec takiej rywali-zacji i utracie korzyści z handlu zagranicznego, niezbędna jest koordynacja polityki handlowej na skalę międzynarodową. Dochodzi do niej np. w ramach WTO.  

Dlaczego stosuje się ograniczenia handlu? 

W praktyce wiele krajów stosuje protekcjonizm.  


Po pierwsze, zwykle szkody spowodowane wolnym handlem, choć nie-wielkie, dotyczą nielicznych obywateli, a korzyści, mimo że znaczne, stają się udziałem prawie wszystkich. Często straty pojawiają się od razu, a korzyści po la-tach. W efekcie pojedynczy przeciwnicy wolnego handlu mają więcej do stracenia niż zyskują jego pojedynczy beneficjenci. Dobrym dla obu stron rozwiązaniem by-łaby rekompensata wypłacana tracącym przez korzystających. Jednak zazwyczaj tracących jest trudno zidentyfikować, a straty – rzetelnie oszacować. W praktyce wysoki koszt takiej operacji uniemożliwia jej przeprowadzenie. Zwykle okazuje się zatem, że przeciwnicy wolnego handlu są silniej motywowani, lepiej zorganizowani i skuteczniejsi w obronie swoich grupowych interesów. 


Po drugie, chodzi o dochody państwa. Otóż towar, będący przedmiotem handlu zagranicznego, przekracza granicę, co czyni transakcję łatwą do zarejestro-wania i oclenia. W wielu krajach mniej rozwiniętych, w których nie ma dobrze zor-ganizowanego i skutecznego systemu rejestrowania transakcji gospodarczych i po-boru podatków, cła stanowią jedno z najważniejszych źródeł przychodów państwa. Państwo często nie jest w stanie wyrzec się tych pieniędzy w imię długookreso-wych korzyści z wolnego handlu. 

16. 4. KURS WALUTOWY 
O wielkości eksportu i importu decyduje m. in. kurs walutowy Zależy od niego r(wnież skuteczność  polityki gospodarczej (w tym polityki handlowej). 

(Kurs walutowy jest relacją wymienną pieniądza jednego kraju na pieniądz innego kraju. 


Kurs walutowy stanowi cenę waluty jednego kraju wyrażoną w walucie in-nego kraju
. Określa on siłę nabywczą (międzynarodową wartość) jednej waluty w stosunku do innej waluty. 

16. 4. 1. ZMIANY KURSU WALUTOWEGO 

M(wiąc najogólniej, kurs walutowy zależy od relacji popytu na daną walutę do po-daży tej waluty na rynku walutowym. 

(Rynek walutowy jest systemem wsp(łzależnych transakcji kupna i sprzedaży waluty krajowej za waluty obce. 


Zależności między popytem i podażą waluty krajowej, a jej kursem widać na rysunku 16.3. Linia D ilustruje popyt na złote, a linia S – ich podaż.  Francuzi, Hiszpanie, Niemcy itd. chcą wymienić na złote tym więcej euro, im mniej muszą za nie płacić (ceteris paribus). Linia popytu na złote ma zatem typowe, ujemne nachy-lenie. Odwrotnie, Polacy są gotowi wymienić na euro tym więcej złotych, im więcej euro dostają za każdą złotówkę. Linia podaży złotych wznosi się do góry. 

Od czego zależą popyt na walutę krajową i jej podaż? Popyt powstaje, gdy cudzoziemcy (np. przedsiębiorstwa i obywatele Europy) chcą nabyć polskie dobra. Zapłata zwykle następuje w złotych. Aby je zdobyć, zainteresowani wymieniają w bankach euro na polską walutę. Im większe jest zapotrzebowanie zagranicy na polskie towary (a zatem, im większy jest nasz eksport), tym większy jest popyt na naszą walutę. Podobnie jest wtedy, gdy Europejczycy chcą kupić polskie aktywa finansowe (np. bony Skarbu Państwa) i rzeczowe (np. fabryka celulozy). 

Rysunek 16. 3. 

Równowaga na rynku walutowym 

Na rynku walutowym przy kursie waluty krajowej równym ε0 zapotrzebo-wanie na pieniądz krajowy zrównuje się z jego zaoferowaną ilością. 



Z kolei przyczyną pojawienia się podaży polskiej waluty jest zwykle zamiar nabycia przez polskie przedsiębiorstwa i gospodarstwa domowe zagranicznych to-warów. Kiedy następuje import dóbr niemieckich do Polski, aby zapłacić, krajowy importer wymienia w banku złote na euro. 

Równowaga na rynku walutowym oznacza, że zapotrzebowanie na walutę krajową jest równe jej zaoferowanej ilości. Na rysunku. 16.3 takiemu stanowi od-powiada punkt E0, w którym zapotrzebowanie na złote i zaoferowana ilość złotych są równe Q0, a kurs walutowy wynosi ε0. 

16. 4. 2. RODZAJE KURSU WALUTOWEGO 

Najpierw omówimy stały i płynny, a następnie nominalny i realny kurs walutowy. 

Stały i płynny kurs walutowy 

O reakcji kursu walutowego na zmiany popytu na walutę krajową i (lub) jej podaży decyduje spos(b jego ustalania. Przypadki skrajne to kurs całkowicie płynny i kurs całkowicie stały. Rzeczywiste systemy kursowe są zwykle ich odmianami. 

(O poziomie kursu płynnego decydują popyt i podaż na rynku wa-luty. Stały kurs ustala państwo, zobowiązując się do jego obrony. 


Zaczniemy od analizy kursu płynnego. Powiedzmy, że Niemcy chcą zwięk-szyć zakupy w naszym kraju. Na rysunku 16.4a linia popytu na polską walutę prze-suwa się wtedy do położenia D’. Pojawia się nadwyżka zapotrzebowania na złote nad ich zaoferowaną ilością. Na rysunku odpowiada jej odcinek E0A. Efektem jest presja na wzrost kursu złotego. Jeśli kurs walutowy kształtuje się swobodnie, dojdzie do wzrostu ceny złotego do nowego poziomu r(wnowagi, np. z 0,25 EUR/PLN do 0,3 EUR/PLN, czyli do umocnienia się jego międzynarodowej war-tości. Na rysunku chodzi o wzrost kursu z poziomu  ε0 do poziomu ε1. 

Odwrotnie, kiedy popyt Niemców na polskie towary się zmniejszy, linia po-pytu na złote przesunie się w lewo. Nadwyżka podaży naszej waluty sprawi, że kurs złotego spadnie poniżej ε0. 

Rysunek 16.4. Równowaga na rynku walutowym (kurs stały i kurs płynny)

a) Kiedy kurs jest płynny, szoki popytowe i podażowe powodują jego zmiany. b) W przypadku kursu stałego po szoku interweniuje bank centralny, który – handlując walutami – broni oficjalne-go kursu. Zmieniają się: podaż pieniądza krajowego i rezerwy dewizowe kraju. 
a)
b)










A jak zmieni się kurs, gdy przesunie się linia podaży waluty krajowej? Po-wiedzmy, że na rysunku 16.4a zajmuje ona pozycję S’ (Polacy polubili zagraniczne towary). Przy niezmienionym kursie powstaje nadwyżka podaży złotych, znowu równa odcinkowi E0A. Wymusi ona spadek kursu do ε2 (np. z 0,25 EUR/PLN do 0,2 EUR/PLN). Jeśli zaś linia podaży złotych przesunie się w lewo (np. w wyniku spadku popytu Polaków na zagraniczne towary), pojawi się nadwyżka zapotrze-bowania na złote. Przy płynnym kursie walutowym doprowadzi ona do wzrostu kursu waluty krajowej ponad ε0 i wzmocnienia jej siły nabywczej wobec euro. 

Natomiast przy stałym kursie waluty, nierównowaga na rynku walutowym nie powoduje zmiany kursu. Załózmy, że w wyniku wzrostu zainteresowania Niem-ców polskimi towarami linia popytu na naszą walutę przesuwa się do położenia D’ na rysunku 16.4b. Na rynku walutowym powstaje nadwyżka zapotrzebowania na złote równa odcinkowi E0A. Jest ona przyczyną presji na wzrost kursu złotego. Otóż w takiej sytuacji, broniąc kursu krajowego pieniądza, bank centralny dostar-czy na rynek brakującą ilość złotówek, sprzedając je za euro. Oczywi(cie dodatko-wa podaż krajowego pieniądza musi być równa długości odcinka E0A. Zwiększa się wtedy podaż pieniądza w Polsce, a także polskie rezerwy dewizowe. 

Odwrotny proces zachodzi, kiedy maleje niemiecki popyt na polskie towary. Na rysunku linia popytu na złote przesuwa się wtedy do położenia D”. Na rynku walutowym powstaje nadwyżka oferty złotych, równa długości odcinka BE0. Poja-wia się presja na obniżkę kursu waluty krajowej, czyli na zmniejszenie jej wartości w stosunku do euro. Tym razem bank centralny skupuje nadwyżkę złotych, dostar-czając w zamian odpowiednie ilości euro. W efekcie zmniejszają się krajowa podaż pieniądza i rezerwy dewizowe kraju. 


A teraz zapamiętajmy aż cztery nazwy zmian kursu walutowego. Przy płyn-nym kursie walutowego może dojść do aprecjacji lub deprecjacji. 

(Aprecjacja i deprecjacja to – odpowiednio - spowodowany dzia-łaniem rynku wzrost i spadek międzynarodowej wartości (siły na-bywczej) waluty  w stosunku do innych walut. 


Natomiast przy kursie stałym powodem zmiany kursu jest zwykle silna pre-sja „sił rynkowych”. Bywa, że bank centralny, np. z powodu małych rezerw waluto-wych, nie może się jej oprzeć. Dochodzi wtedy do dewaluacji lub rewaluacji. 

     (Dewaluacja (rewaluacja) oznaczają skokowe, administracyjne 

zmniejszenie (zwiększenie) międzynarodowej wartości waluty.


Odnotujmy, że aprecjacja i rewaluacja są podobne, ponieważ oznaczają wzrost międzynarodowej wartości waluty krajowej. Analogicznie, deprecjacja i de-waluacja oznaczają spadek międzynarodowej siły nabywczej waluty krajowej.
 

Ramka 16.4. 

Od stałego do płynnego kursu złotego (ewolucja kursu złotego po 1989 r.).  

Przed 1990 r. kurs złotego ustalali urzędnicy. Od stycznia 1990 r. złoty stał się „wewnętrznie” wymienialny i mieszkańcy mogli wymieniać go swobodnie na pieniądz zagraniczny. Wprowadzono stały kurs walutowy (tzw. „nominalna kotwica antyinflacyjna”, 9500 zł za dolara), który pomógł zahamować inflację. Oznaczało to dewaluację złotego (w grudniu 1989 r. oficjalny kurs dolara wy-nosił około 5500 zł, a kurs w kantorach – około 7500 zł). Wolnorynkowy kurs „kantorowy” zaczął oscylować wokół kursu oficjalnego. 

W maju 1991 r. złotego zdewaluowano do dolara o 16,8%, uzależniając jego kurs od ceny: dolara USA (45%), marki niemieckiej (35%), funta brytyj-skiego (10%) oraz franka francuskiego (5%) i szwajcarskiego (5%). Siła wpły-wu zmian kursu tych walut na kurs złotego (informują o niej procentowe wagi) odzwierciedlała ich udział w rozliczeniach w polskim handlu zagranicznym. W październiku 1991 r. dla ustabilizowania realnego kursu złotego (trwała inflac-ja!) wprowadzono „pełzającą dewaluację” (ang. crawling peg), polegającą na comiesięcznej dewaluacji złotego wobec koszyka walut o około 1,8%. Po drob-nych zmianach tego systemu w połowie 1995 r. istniejąca od 1990 r. „wewnętrz-na” wymienialność złotego została rozszerzona na niektóre transakcje z udzia-łem zagranicy („wymienialność zewnętrzna”). 

W maju 1995 r. pojawił się tzw. kurs fixingu, określany przez banki ko-mercyjne, które codziennie nadsyłały do NBP oferty kupna i sprzedaży walut; na ich podstawie NBP wyznaczał poziom równowagi kursu (dolarów i marek), czyli tzw. fixing. Mógł on odbiegać o ±7% od kursu centralnego NBP. Po kursie fixingowym NBP handlował walutami z bankami, interweniując na rynku w celu utrzymania kursu fixingu w ustalonym przedziale. 

Ten tzw. „pełzający przedział wahań” (ang. crawling band) stopniowo rozsze-rzono do ±15% w marcu 1999 r. (jednocześnie „pełzanie” dewaluacji spowol-niono do 0,3% na miesiąc). Od stycznia 1999 r. zmienił się skład koszyka walut, na podstawie którego określano kurs centralny złotego (55% euro plus 45% do-lar); rozszerzono także zakres „zewnętrznej” wymienialności złotego. Wreszcie w kwietniu 2000 r. nastąpiło pełne „upłynnienie” kursu złotego.  

Nominalny i realny kurs walutowy 

Powiedzmy, że nominalny kurs złotego do dolara maleje. Za każdego dolara trzeba płacić więcej złotych, a za każdego złotego – mniej dolarów. Jednocześnie ceny w Polsce rosną szybciej niz w Stanach. Jak zmieni się cenowa konkurencyjność pol-skich towarów w Stanach i amerykańskich towarów w Polsce? 

To zależy... Spadek kursu złotego czyni polskie towary tanimi. Tona węgla, która na Śląsku kosztuje np. 1 000 zł, po spadku kursu z 0,25 [USD/PLN] do 0,2 [USD/PLN] będzie kosztowała nie 250 USD, a 200 USD. Jednak jeśli jednocześnie cena tony śląskiego węgla wzrasta z 1 000 zł do 1 500 zł, a cena węgla w Stanach się nie zmienia, mimo spadku kursu złotego za tonę polskiego węgla Amerykanie muszą płacić aż 300 USD. Oznacza to spadek cenowej konkurencyjności polskiego węgla w USA. Odwrotnie, spadek kursu złotego czyni amerykańskie towary droż-szymi dla Polaków, lecz względny spadek cen w USA ma przeciwne skutki. 


Zauważmy, że o cenowej konkurencyjności towaru decydują zmiany iloczy-nu εn∙Pk/Pz, gdzie εn to nominalny kurs waluty krajowej; Pk to krajowa cena dobra, a Pz to cena takiego samego dobra za granicą. Wszak oznacza on relację wyrażonych w pieniądzu zagranicznym cen tego samego dobra (porcji dóbr) w kraju (εn∙Pk) i za granicą (Pz). Jeśli jest ona mniejsza od 1, dobro w kraju jest tańsze niż za granicą. Otóż iloczyn εn∙Pk/Pz nazywamy realnym kursem walutowym, εr (εr = εn∙Pk/Pz). 

(Realny kurs walutowy jest relacją wymienną innych niż pie-niądz towarów z różnych krajów.

Powiedzmy np., że nominalny kurs złotego wynosi 0,3[USD/PLN], Pk = 32 PLN, a Pz = 8 USD. Otóż  w takiej sytuacji realny kurs tej porcji dóbr wynosi: 

εr=(εn∙Pk)/Pz=(0,3[USD/PLN]∙32PLN)/8USD=9,6USD/8USD=1,2 porcji amerykań-skiej za porcję polską]. 

Co to znaczy? Otóż cena wybranego do porównań koszyka dóbr jest w Pol-sce o 20% wyższa niż w Stanach Zjednoczonych. Towary polskie nie są zatem kon-kurencyjne cenowo w Stanach. Za te same pieniądze, które wydalibyśmy na koszyk polski, w Stanach możemy kupić 1,2 takiego koszyka dóbr (9,6USD/8USD=1,2!). Naturalnie ekonomistów bardzo interesują zmiany realnego kursu walutowego. Przecież to od nich zależy opłacalność eksportu i importu. 

Kiedy kurs realny rośnie, za porcję towarów krajowych można dostać coraz więcej towarów zagranicznych. Proces taki nazywamy realną aprecjacją waluty krajowej. (Wszak za daną kwotę, którą wydalibyśmy na dobro krajowe, za granicą możemy kupić coraz więcej tego dobra). Natomiast w odwrotnej sytuacji mówimy o realnej deprecjacji waluty krajowej. Realna aprecjacja waluty krajowej powoduje pogorszenie się, a realna deprecjacja - polepszenie się cenowej konkurencyjności krajowych towarów zagranicą. 

16. 5. BILANS PŁATNICZY 
Bilans płatniczy oznacza uporządkowane zestawienie wszystkich transakcji mie-szkańców kraju z zagranicą, którym towarzyszą przepływy pieniądza zagranicz-nego. Najczęściej chodzi przy tym o sprzedaż lub o zakupy d(br konsumpcyjnych i inwestycyjnych, czynnik(w produkcji, aktyw(w rzeczowych i finansowych). Nie-kiedy jednak transakcją jest transfer, któremu nie odpowiada kontrświadczenie biorcy (np. pomoc rozwojowa jednych krajów dla innych krajów). 


Wynikiem tych transakcji są zapisy po stronie wpływów i wydatków bilansu płatniczego. Wpływy oznaczają napływ pieniędzy z zagranicy, np. w wyniku eks-portu. Wydatki, czyli odpływ pieniędzy za granicę, są skutkiem np. zakupów im-portowych. Oczywiście, kierunek przepływów rzeczowych w transakcjach z zagra-nicą jest odwrotny ni( kierunek przepływów pieniężnych: np. odpływowi aktywów za granicę towarzyszy napływ pieniędzy do kraju. 

(Bilans płatniczy jest uporządkowaną listą transakcji mieszkańc(w kraju z zagranicą i towarzyszących im przepływów walut. 


Bilans płatniczy składa się z rachunku obrotów bieżących i rachunku ob-rotów kapitałowych. Rachunek obrotów bieżących (ang. current account) bilansu płatniczego stanowi rejestr wszystkich transakcji dobrami konsumpcyjnymi i in-westycyjnymi, odsetek i innych dochodów z majątku posiadanego za granicą oraz płatności transferowych. Innymi słowy rachunek obrotów bieżących rejestruje prze-pływy pieniądza, który jest dochodem. 

Natomiast rachunek obrotów kapitałowych (ang. capital account) doty-czy transakcji aktywami kapitałowymi (np. waluty wymieniane na pieniądz kra-jowy w celu dokonania lokaty bankowej). Innymi słowy, rejestruje on przepływy pieniądza, który – przemieszczany z kraju do kraju – ma przynosić dochód. W tablicy 16.3 został przedstawiony bilans płatniczy Polski z zagranicą w 2001 r. 

Jeżeli odejmiemy od siebie wpływy i wydatki zapisane w bilansie płatni-czym, powstanie saldo bilansu płatniczego. Może się zdarzyć, że strumienie wpły-wów i wydatków są równe. Stan taki nazywamy równowagą bilansu płatniczego lub zewnętrzną równowagą gospodarki. 

(Równowagą zewnętrzną nazywamy taki stan bilansu płatniczego, kiedy wpływy równają się wydatkom (saldo bilansu jest równe zeru). 

Zwykle jednak saldo bilansu płatniczego wykazuje nadwyżkę lub deficyt. Co  dzieje  się  wtedy  w gospodarce? Otóż, kiedy do kraju napływa pieniądz zagra- 

niczny, jest on wymieniany na złote. Odwrotnie, odpływowi pieniądza zagraniczne-go towarzyszy wymienianie pieniądza krajowego na pieniądz zagraniczny. Na ryn-ku walutowym deficyt bilansu płatniczego oznacza zatem nadwyżkę podaży waluty krajowej i nacisk na jej deprecjację. Natomiast nadwyżka bilansu płatniczego prowadzi do powstania nadwyżki popytu na walutę krajową i presji na jej aprecja-cję. Jednak w przypadku stałego kursu walutowego państwo zobowiązało się do ob-rony kursu własnej waluty. Aby nie dopuścić do zmiany kursu, interweniuje ono na rynku walutowym, likwidując nierównowagę. W bilansie płatniczym pojawia się wtedy dodatkowa pozycja, obejmująca operacje banku centralnego dokonywane w celu zrównoważenia bilansu, czyli tzw. transakcje wyrównawcze. A zatem w sy-stemie stałego kursu walutowego bilans płatniczy składa się nie z dwóch, a z trzech części: rachunku obrotów bieżących, rachunku obrotów  kapitałowych i transakcji wyrównawczych, które są r(wne odwrotności salda bilansu płatniczego.  

Tablica 16. 3  

Bilans  płatniczy w Polsce w 2001 r. (na dzień 31 grudnia, w mln dolarów)

	RODZAJ TRANSAKCJI
	2001

	A. RACHUNEK BIEŻĄCY 
	-7 166

	Saldo płatności towarowych
	-11 675

	    Wpływy z eksportu towar(wA
	 30 275

	    Wypłaty za import towar(wA
	 41 950

	Saldo usług
	    -976

	    Wpływy
	   3 988

	    Wypłaty
	   4 964

	Saldo dochodów 
	     -896

	    Wpływy  
	   2 652

	    Wypłaty 
	   3  548

	Saldo transferów bieżących
	  1 986

	    Wpływy 
	   2 644

	    Wypłaty
	     658

	Saldo niesklasyfikowanych obrot(w bieżącychB 
	  4 395

	B. OBROTY KAPITAŁOWE I FINANSOWE
	  2 980

	     Obroty kapitałoweC
	       -1

	     Obroty finansowe 
	 2 981

	         Inwestycje bezpośrednie - saldo
	 6 928

	         Inwestycje portfelowe - saldo
	 1 109

	         Pozostałe inwestycje – saldo
	-4 715

	         Pochodne instrumenty finansoweD
	     -341

	C. SALDO BŁĘDÓW I OPUSZCZEŃ
	  3 763

	RAZEM A-C
	    -423

	D. POZYCJE FINANSUJĄCE
	     423

	     Oficjalne aktywa rezerwowe
	     440

	     Kredyty z MFW
	        0

	     Exceptional financingE
	    -17


A Dane NBP dotyczą płatności rejestrowanych przez banki. Różnią się one od danych GUS, które powstają na podstawie dokumentacji celnej. B W przybliżeniu: saldo skupu i sprzedaży walut w kasach banków (transakcje bez klasyfikacji statystycznej bilansu płatniczego) plus saldo wpłat i podjęć z rachunków bankowych osób fizycznych. C Np. transakcje prawami własności patentów. D Transakcje instrumentami finansowymi, których cena zależy od cen innych instrumentów, towarów, wartości indeksów rynkowych.E Transakcje sektora rządo-wego - restrukturyzacja zobowiązań. 

Źródło: Dane  NBP. 
Natomiast przy płynnym kursie walutowym nierównowaga zewnętrzna sa-moczynnie zanika dzięki zmianom kursu. Na przykład, jeżeli wpływy z eksportu są większe od wydatków na import, nadwyżka popytu na walutę krajową powoduje jej automatyczną aprecjację. Eksport staje się wtedy mniej opłacalny, tanieją dobra im-portowane. Wywołuje to odpowiednie zmiany wielkości eksportu i importu, pro-wadzące do likwidacji nadwyżki bilansu płatniczego. Odwrotnie, gdy  wydatki na import są większe od wpływów z eksportu, nadwyżka podaży waluty krajowej po-woduje jej deprecjację, odpowiednie zmiany wielkości eksportu i importu oraz przywrócenie równowagi zewnętrznej. Przy płynnym kursie walutowym nie jest zatem możliwa trwała nierównowaga bilansu płatniczego. 

16.6. POLITYKA EKONOMICZNA W GOSPODARCE  OTWARTEJ 

Założymy, że kapitał jest doskonale mobilny, czyli, że może się łatwo przenosic z kraju do kraju i że ceny dóbr importowanych, popyt zagranicy na eksport oraz stopa procentowa za granicą, iz, są stałe, nie ma ryzyka kursowego. Kluczową rolę od-grywa wtedy stopa procentowa. Jeśli w kraju jest ona wyższa niż za granicą, po-siadaczom kapitału za granicą opłaca się kupować naszą walutę i lokować ją w naszych bankach i na naszym rynku kapitałowym. Po upływie terminu lokaty kapi-tał (wraz z odsetkami) mogą oni z powrotem zamienić na walutę swego kraju, osią-gając zysk wyższy niż w swoim kraju. (Pomijam różnice kursu przy zakupie i sprzedaży waluty, a także ryzyko).


Czynnikiem decydującym o kierunku przepływu takiego kapitału spekula-cyjnego i o saldzie obrotów kapitałowych jest zatem względny poziom stopy pro-centowej. Jeżeli u nas jest ona wyższa niż za granicą, nastąpi napływ kapitału i powstanie presja na aprecjację waluty krajowej. Zależnie od systemu kursu waluto-wego zmusi ona bank centralny do interwencji na rynku walutowym w celu niedo-puszczenia do rewaluacji (kurs stały), albo doprowadzi do zmiany kursu waluty krajowej i wzmocnienia jej siły nabywczej (kurs płynny). 

(Kapitałem spekulacyjnym nazywamy środki lokowane w celu ich przyszłej odsprzedaży po wyższej cenie. 


Odwrotnie, kiedy krajowa stopa procentowa spadnie poniżej stopy procen-towej za granicą, nastąpi odpływ kapitału za granicę i na rachunku obrotów kapita-łowych bilansu płatniczego pojawi się deficyt. Spowoduje on presję na deprecjację waluty krajowej. Przy kursie stałym efektem będzie interwencja banku centralnego na rynku walutowym, w celu niedopuszczenia do dewaluacji, a przy kursie płyn-nym, spadek międzynarodowej wartości waluty krajowej (deprecjacja). W prakty-ce na kierunek przepływu kapitału wpływają też inne czynniki (zob. ramka 16.5). 

Ramka 16.5. Ucieczka kapitału. 

Do ucieczki kapitału dochodzi, kiedy pieniądz zagraniczny jest na wielką skalę i  szybko wywożony z kraju. Przyczyną może być np. obawa przed dewaluacją lub pogorszenie się perspektyw gospodarczych kraju. Obawiając się strat, posiada-cze krajowych aktywów finansowych (np. akcji, obligacji, wkładow banko-wych), zamieniają je na waluty zagraniczne i wywożą za granicę. Po pierwsze, na rynku walutowym znacznie zwiększa się wtedy podaż waluty krajowej. (Jej posiadacze na wielką skalę usiłują zamienić pieniądz krajowy na pieniądz zagra-niczny). Powoduje to deprecjację (dewaluację) waluty krajowej. Po drugie, zwy-kle banki i emitenci papierów wartościowych hamują odpływ kapitału, podno-sząc oprocentowanie lokat. Przecież potrzebują środków, na sfinansowanie kra-jowych inwestycji. W efekcie następuje wzrost krajowej stopy procentowej. 


Żywiołowa deprecjacja (dewaluacja) pieniądza krajowego i gwałtowny wzrost stopy procentowej destabilizują gospodarkę. Rośnie eksport, maleje im-port, pojawia się „importowana” inflacja. Względny lub nawet absolutny spadek zagregowanych wydatków (efekt stopy procentowej!) powoduje zahamowanie wzrostu gospodarczego,  zwiększa się bezrobocie. 


W połowie lat dziewięćdziesiątych XX w. do ucieczki kapitału doszło w Meksyku (od listopada 1994 r. do marca 1995 r. kurs peso spadł  z 0,29 dolara do 0,15 dolara, a stopa procentowa wzrosła z 14% do 70%). Przyczyną była obawa przed dewaluacją i niestabilna sytuacja polityczna w kraju. W 1997 r. zjawisko to dotknęło m. in. Tajlandię, Koreę Południową i Indonezję (tym ra-zem przyczyną było zagrożenie niewypłacalnością systemu bankowego w tych krajach). W 1998 r. po zawieszeniu przez rząd spłaty kredytów zagranicznych kapitał uciekał z Rosji.  

16. 6. 1. POLITYKA EKONOMICZNA - STAŁY KURS WALUTOWY. 

Na zakończenie zajmiemy się krótkookresowymi skutkami polityki gospodarczej w gospodarce otwartej. W „długim okresie” nakładają się na nie skutki odchylenia rzeczywistej wielkości produkcji od wielkości produkcji potencjalnej, czyli zmiany płac i cen. Nie chcąc komplikować analizy, nie uwzględniam tych efektów długo-okresowych. 

Polityka budżetowa 

Celem rządu jest wzrost produkcji i zmniejszenie bezrobocia; narzędziem – ekspan-sywna polityka budżetowa. 


Powiedzmy, że początkowo trwa równowaga wewnętrzna i zewnętrzna (kra-jowa stopa procentowa równa się zagranicznej). Wzrost wydatków państwa (lub obniżka podatków) zwiększa zagregowane wydatki, rośnie produkcja i realny popyt na pieniądz, wymuszając podwyżkę stopy procentowej. Stopa procentowa w kraju jest teraz wyższa niż za granicą, co przyciąga kapitał zagraniczny i stwarza presję na aprecjację waluty krajowej. W tej sytuacji, broniąc kursu, bank centralny skupu-je waluty obce, wprowadzając do obiegu dodatkowe ilości pieniądza krajowego. Wzrasta krajowa podaż pieniądza i rezerwy walutowe kraju. Wzrost podaży pienią-dza powoduje obniżkę krajowej stopy procentowej. To dodatkowo pobudza wzrost zagregowanych wydatków i wywołuje większy od zamierzongo wzrost produkcji. W końcu gospodarka osiąga nowy stan równowagi wewnętrznej i zewnętrznej. Pro-dukcja jest teraz znacznie większa (a bezrobocie niższe) niż w punkcie wyjścia. Krajowa stopa procentowa ciągle równa się stopie za granicą (usunięcie przyczyn spekulacyjnych przepływów kapitału przywróciło równowagę obrotów kapitało-wych). Na rysunku 16.5 procesy te opisano symbolami. 

Rysunek 16.5

Skutki łagodnej i twardej polityki budżetowej (stały kurs walutowy)

Kiedy kurs waluty jest stały, jego obrona przez bank centralny i spowodowane nią zmiany krajowej podaży pieniądza czynią bardziej skuteczną a) łagodną i b) twardą politykę budżetową. 
             a)  
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             b)  
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Odwrotne procesy towarzyszą twardej polityce budżetowej. Spadek pro-dukcji i wzrost bezrobocia są wtedy bardzo duże. Przyczyną jest zmniejszenie kra-jowej podaży pieniądza, będące reakcją na odpływ kapitału za granicę (niższa sto-pa procentowa w kraju niż za granicą) i obronę przez bank centralny kursu waluty krajowej przed dewaluacją. Okazuje się zatem, że skuteczność polityki fiskalnej w gospodarce otwartej ze stałym kursem walutowym, jest większa niż w gospodarce zamkniętej. Dzięki wzrostowi krajowej podaży pieniądza, spowodowanemu przez napływ kapitału zagranicznego, zneutralizowany zostaje efekt wypierania. 

Polityka pieniężna  

Zał(żmy, że rząd chce - znowu – pokonać recesję. Tym razem sposobem ma być zwiększenie podaży pieniądza. 

W efekcie spada stopa procentowa. Skutkiem jest zwiększenie się zagrego-wanych wydatków i produkcji, jednak kapitał ucieka za granicę. Wywołuje to deficyt na rachunku obrotów kapitałowych, nadwyżkę podaży waluty krajowej i presję na dewaluację. W obronie kursu bank centralny skupuje własną walutę za waluty obce. Tym samym zmniejszają się rezerwy dewizowe kraju i krajowa po-daż pieniądza. Mniejsza podaż pieniądza wymusza wzrost stopy procentowej. Po-nieważ stopa procentowa w kraju znowu jest równa stopie za granicą, ustaje odpływ kapitału za granicę. Jednak wyższe oprocentowanie tłumi popyt wewnętrzny, co sprawia, że produkcja się zmniejsza, powracając do początkowego poziomu. Po zakończeniu procesów dostosowawczych podaż pieniądza, stopa procentowa, zagregowane wydatki i produkcja są takie same jak poprzednio. Polityka pieniężna okazała się oto całkowicie nieskuteczna jako narzędzie walki z recesją. 

Rysunek 16.6

Skutki łagodnej i twardej polityki pienięznej (stały kurs walutowy)

Kiedy kurs waluty jest stały, jego obrona przez bank centralny i spowodowane nią zmiany krajowej podaży pieniądza pozbawiają skuteczności: a) łagodną i b) twardą politykę pieniężną. 
a) 
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b) 
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Oczywiście w przypadku twardej polityki pieniężnej opisane procesy prze-biegałyby w odwrotnym kierunku. Rysunek 16.6 ilustruje nasze rozumowanie. 

Podsumujmy: w gospodarce otwartej ze stałym kursie walutowym polityka pieniężna jest nie tylko mniej skuteczna od polityki fiskalnej, lecz także mniej sku-teczna niż w gospodarce zamkniętej. 

16. 6. 2. POLITYKA  EKONOMICZNA  - PŁYNNY KURS WALUTOWY. 

Polityka budżetowa

Celem polityki budżetowej jest znowu wzrost produkcji i spadek bezrobocia. Oto przebieg procesów dostosowawczych spowodowanych zwiększeniem wydatków państwa i (lub) obniżką podatk(w w gospodarce z płynnym kursem walutowym.

Rysunek 16.7

Skutki łagodnej i twardej polityki budżetowej (płynny kurs walutowy)

a) Kiedy kurs waluty jest płynny, spowodowane łagodną polityką budżetową wzrost produkcji i aprecjacja waluty krajowej zmniejszają eksport netto, niwecząc skuteczność działań państwa. b) Nieskuteczna okazuje się również twarda polityka budżetowa.

           a) 
[image: image5.wmf].
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          b) 
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Najpierw rosną zagregowane wydatki i produkcja. Wzrost popytu na pie-niądz sprawia, (e stopa procentowa wzrasta powyżej poziomu światowego (i > iz) , co powoduje napływ kapitału z zagranicy i wzrost kursu waluty krajowej.  Zmniej-sza to cenową konkurencyjność towarów krajowych, wywołując spadek eksportu netto (wzmacniany przez wzrost krajowej produkcji w pierwszej fazie dostoso-wań). Spadek ten wywołuje zmniejszenie się zagregowanych wydatków i produkcji oraz powrót gospodarki do początkowego stanu równowagi (zob. rysunek 16.7 a). 

Jak widać, polityka budżetowa okazała się zupełnie niezdolna do osiągania założonych celów (zwiększenie produkcji, zmniejszenie bezrobocia). Analiza re-strykcyjnej polityki budżetowej potwierdza tę diagnozę (zob. rysunek 16.7 b). W gospodarce z płynnym kursem walutowym skuteczność polityki fiskalnej jest nie tylko niższa niż przy stałym kursie, lecz także niższa niż w gospodarce zamkniętej. 

Polityka pieniężna

Załóżmy, że państwo znowu prowadzi ekspansywną politykę pieniężną, chcąc po-budzić popyt i wzrost gospodarczy. 


Zwiększenie podaży pieniądza wytrąca gospodarkę z równowagi wewnętrz-nej i zewnętrznej, uruchamiając procesy dostosowawcze. Najpierw obniża się stopa procentowa, co m. in. pobudza wzrost zagregowanych wydatków i produkcji. Kra-jowa stopa procentowa okazuje się niższa od stopy procentowej za granicą (i < iz), więc kapitał odpływa za granicę, powodując deprecjację krajowej waluty. Deprecja-cja zwiększa cenową konkurencyjność towarów krajowych. W efekcie rosną eks-port netto, zagregowane wydatki i produkcja, co potęguje skutki ekspansji pienięż-nej. (Oczywiście zwiększona produkcja podbija stopę procentową, która znowu osiąga poziom światowy, i = iz. Dopiero wtedy gospodarka powraca do równowagi wewnętrznej i zewnętrznej). Rysunek 16.8  ilustruje skutki łagodnej i twardej poli-tyki pieniężnej w gospodarce z płynnym kursem walutowym. 

Rysunek 16.8. 

Skutki łagodnej i twardej polityki pienięznej (płynny kurs walutowy) 

a) Przy płynnym kursie waluty ekspansywna polityka pieniężna jest bardzo skuteczna. Wzrost zagregowanych wydatków zostaje wzmocniony dzięki deprecjacji waluty i zwiększeniu się eks-portu netto. b) Odwrotny mechanizm wzmaga skuteczność twardej polityki pieniężnej. 
a) 
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b) 
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Podsumujmy: w gospodarce z płynnym kursem walutowym ekspansywna polityka pieniężna jest bardziej skuteczna niż w gospodarce z kursem stałym lub w gospodarce zamkniętej. (Potwierdza to analiza restrykcyjnej polityki pieniężnej). 

KRÓTKO MÓWIĄC...

Gospodarki stają się coraz bardziej otwarte; przykładem jest integracja i globaliza-cja. Formami międzynarodowej współpracy gospodarczej są handel zagraniczny i przepływy zasobów (np. inwestycje bezpośrednie i pośrednie).  



Handel pozwala efektywniej produkować i lepiej dzielić to, co wyproduko-wano. Np. handel daje umożliwia osiągnięcie korzyści ze specjalizacji, których przyczyną jest absolutna lub komparatywna przewaga produkcyjności. Przewaga absolutna oznacza, że pracownik w jednym kraju jest bardziej produktywny niż w innym kraju, a przewaga komparatywna, że jeden kraj wytwarza dobro mniejszym kosztem alternatywnym niż inny kraj. 


Państwo prowadzi politykę handlową, wpływając na import i eksport np. za pomocą ceł i subwencji eksportowych. W sporach o to, czy chronić własny rynek, protekcjoniści mówią o ochronie miejsc pracy, o taniej pracy za granicą; o „mło-dych” sektorach gospodarki; o dumpingu; o „strategicznej polityce handlowej”; o ochronie wsi, itp.; o ochronie kultury narodowej; o bezpieczeństwie kraju. 


Kurs walutowy jest relacją wymienną pieniądza jednego kraju na pieniądz innego kraju. O jego poziomie decyduje popyt i podaż na rynku walutowym. Kurs może być stały lub płynny. Stały kurs ustala państwo. 


W systemie kursu stałego zmiany kursu to dewaluacja i rewaluacja, a w sy-stemie kursu płynnego - deprecjacja i aprecjacja. Dewaluacja (rewaluacja) to jedno-razowa obniżka (podwyżka) międzynarodowej wartości waluty krajowej, dokonana przez państwo. Natomiast deprecjacja (aprecjacja) to rynkowy proces obniżania się (wzrostu) międzynarodowej wartości waluty. Skutki dewaluacji i deprecjacji są zbliżone, podobnie jak skutki  rewaluacji i aprecjacji. 

Kurs walutowy może być nominalny lub realny. Kurs nominalny to relacja wymienna pieniądza, a kurs realny to relacja wymienna innych towarów. Realny kurs, εr, to kurs nominalny, εn, pomnożony przez relację  cen w kraju, Pk, i za grani-cą, Pz (εr = εn∙ Pk/Pz); decyduje on o cenowej konkurencyjności towarów. 


Bilans płatniczy kraju stanowi listę transakcji mieszkańców z zagranicą i związanych z nimi przepływów pieniądza zagranicznego. Składa się on z rachunku obrotów bieżących i rachunku obrotów kapitałowych. Pierwszy rejestruje przepły-wy dochodów, drugi – przepływy dających dochód aktywów. Przy kursie stałym w bilansie płatniczym pojawiają  się transakcje wyrównawcze. Natomiast przy kursie płynnym nierównowaga nierównowaga zewnętrzna zanika dzięki zmianom kursu. 


Mobilność kapitału sprawia, że w gospodarce otwartej względny poziom stopy procentowej decyduje o kierunku przepływu kapitału spekulacyjnego. 


W gospodarce otwartej skuteczność polityki państwa zależy od systemu kur-su walutowego. Kiedy kurs jest stały, skuteczna jest polityka budżetowa. Np.: 
[image: image9.wmf].
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 Traci skuteczność polityka pieniężna. Np.: 
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Natomiast przy kursie płynnym bardzo skuteczna okazuje się polityka pie-niężna. Np.:  
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 Zawodzi  polityka fiskalna, np:  
[image: image12.wmf].
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SŁOWNICZEK EKONOMISTY

	Zagraniczne inwestycje bezpośrednie
	Płynny kurs walutowy

	Zagraniczne inwestycje portfelowe
	Stały kurs walutowy

	Absolutna przewaga produkcyjności 
	Deprecjacja i aprecjacja

	Komparatywna przewaga produkcyj-ności
	Dewaluacja i rewaluacja

Nominalny kurs walutowy

	Terms of trade

Handel wewnątrzgałęziowy
	Realny kurs walutowy

Bilans płatniczy

	Polityka handlowa
	Rachunek obrotów bieżących

Rachunek obrotów kapitałowych

	Protekcjonizm, wolny handel
	Ucieczka kapitału

	Cło

Subwencja eksportowa
	Równowaga wewnętrzna i zewnętrz-

    na gospodarki


ZRÓB TO SAM!

Tak czy nie?

Czy te opinie są prawdziwe, czy fałszywe? Odpowiedzi uzasadnij. 
1. 

W skali całego świata wielkość eksportu z wszystkich krajów jest równa wiel-kości importu z wszystkich krajów. 

2. 

Usług nie da się transportować z kraju do kraju, a zatem nie są one przedmiotem handlu zagranicznego. 

3. 

Terms of trade decydują o podziale korzyści z handlu zagranicznego. 

4. 

To nie ma sensu, aby ten sam kraj importował i eksportował samochody. 

5. 

Jeżeli rodzina Castorpów z Hamburga zdecyduje się spędzić wakacje w Polsce, to podaż złotych na rynku walutowym się zwiększy. 

6. 

Względnie szybkie tempo inflacji w kraju powoduje – ceteris paribus – spadek realnego kursu krajowej waluty. 

7. 

Przy płynnym kursie walutowym restrykcyjna polityka pieniężna powoduje de-precjację kursu walutowego. 

Zadania
1. 

Przyporządkuj zjawiska korzyściom z handlu: a) Fiaty z Tych są sprzedawane w całej Europie, więc produkcja jest duża, a koszty niskie. b) Dostępność serów z Francji wymusiła wzrost jakości polskich serów. c) Bez handlu zagranicznego Polacy mogliby jeść jabłka, lecz nie banany. d) Niemcy są lepsi od Polaków w produkcji aut, a Polacy od Niemców – w produkcji grzybów, więc specjalizacja się opłaca. e) Polacy są mniej gorsi od Hiszpanów w produkcji mebli, a nie czer-wonego wina, więc specjalizacja się opłaca. 
	                                       Handel zagraniczny umożliwia wykorzystanie: 

	Naturalnego zróż-nicowania dóbr dostępnych u nas i za granicą
	Zalet konkurencji
	Korzyści skali
	Absolutnej przewagi wydajności
	Względnej  przewagi wydajności

	
	
	
	
	


	Miasto
	Wino 
	Oliwa

	Jerycho
	6
	   2

	Ur
	2
	   1


2. 

Jerycho i Ur mają po 20 mieszkańców; produkują wino i oliwę. W tablicy pokazano dzienną wydajność pracow-nika. a) W produkcji jakich dóbr te miasta mają przewa-gę: (i) absolutną? (ii) komparatywną? Co to znaczy? b) Kto i co będzie sprzedawać? c) Podaj przykład korzyst-nych dla obu stron terms of trade. d) Podaj przykład obustronnie korzystnej spe-cjalizacji i handlu. e) Podstaw Niemcy za Jerycho i Polskę za Ur; zaproponuj od-powiedniki wina i oliwy.  

3. 

Na rysunku linię popytu opisuje wzór: Q = -P + 10, a linię podaży: Q = P (Q to zapotrze-bowanie lub oferta, a P cena). Cena światowa dobra  wynosi 1, wprowadzono cło równe 1. a) Zaznacz ceny, zapotrzebowania i oferty. O ile zmienił się import? b) Ile wynosi dochód budżetu z cła. c) Ile wynosi korzyść producen-tów (zaznacz jej obszar)? d) Ile wynosi spo-łeczna strata spowodowana cłem (zaznacz jej obszar)? 
4. 

Na rysunku linię popytu opisuje wzór: Q = -P + 10, a linię podaży: Q = P (Q to zapotrze-bowanie lub oferta, P to cena). Cena światowa dobra wynosi 6, wprowadzono subwencję eks-portową równą 2. a) Zaznacz ceny, zapotrze-bowania i oferty. b) O ile zmieniła się wiel-kość eksportu? c) Ile wynoszą wydatki państ-wa na subwencjonowanie eksportu? d) Ile wy-nosi społeczna strata spowodowana tą sub-wencją (zaznacz jej pole)? 

5. 

Przyporządkuj opinie argumentom: a) Tanie tenisowki z Chin niszczą krajowy przemysł! b) Pijąc duńskie piwo, zabierasz pracę Polakom. c) Nim otworzymy granice, pozwólmy okrzepnąć krajowym producentom. d) Ukraińcy sprzedają nam węgiel zbyt tanio! e) Japońskie kreskówki ogłupiają polskie dzieci! f) Oni pomagają swoim firmom, więc i my pomóżmy swoim! g) Rosyjska ropa zagraża naszej suwerenności! h) Serki z Niemiec rujnują polską wieś, ostoję ojców i matek. 
	                                    Argumentem przeciwko wolnemu handlowi jest (są):  

	Ochrona miejsc pracy
	Tania praca w wielu krajach
	 „Młode” sektory gospodarki
	  Dumping
	Obronność kraju
	Tradycja, styl życia, wspólnota. 
	Ochrona kultury narodowej
	Strategiczna polityka handlowa

	
	
	
	
	
	
	
	


6. 

a) Unia Europejska to m. in. unia: (i) celna; (ii) walutowa. Co to znaczy? b) Na czym polegają korzyści integrujących się krajów europejskich? Podaj przykłady. Przyporządkuj je składnikom procesu integracji europejskiej z pytania a). c) Wskaż przykład innego ugrupowania integracyjnego.  

7. 

Wydatki zagranicy na import z pewnego kraju maleją. a) Na wykresie pokaż sytuację na rynku waluty tego kraju. Wskaż początkową równowagę, a następ-nie nową równowagę przy płynnym kursie walutowym. b) A teraz załóż, że kurs jest stały. Opisz proces powstawania nowej równowagi. 

8.  

a) Wymień po jednej wadzie i zalecie stałego i płynnego kursu walutowego (np. pomyśl o znaczeniu stałości „reguł gry” w gospodarce). Pamiętasz, jak zmieniał się kurs walutowy w Polsce po 1989 r.? b) Jak sądzisz, czemu służyła „pełzająca dewaluacja”? c) Czym „pełzający parytet” (ang. crawling peg) różni się od „peł-zającego przedziału” (ang. crawling band)? d) Jaki system kursu walutowego istnieje teraz w Polsce? 

  9. 

Kurs jeśla jest płynny, na rynku waluto-wym panuje równowaga w punkcie E. Wskaż punkt równowagi po każdym z tych niezależnych zdarzeń (wykorzystaj gotowe oznaczenia): a) Zmalał import Hi-potecji z Fantazji. b) Wzrósł import Fan-tazji z Hipotecji. c) Podwoiły się inwes-tycje bezpośrednie Hipotecji w Fantazji. d) Fundusze emerytalne z Hipotecji kupu-ją akcje firm z Fantazji, a banki z Fantazji juz nie inwestują w hipotecjańskie obli-gacje.  

10. 

Złoty uległ deprecjacji. Kto skorzysta, kto straci? Dlaczego? a) LOT, który otwiera biuro w Madrycie. b) Niemiecki fundusz emerytalny, który inwestuje w akcje TP SA? c) Firma z Ełku sprzedająca miód do Niemiec? d) Nowak, który chce spędzić wczasy na Rodos? e) Jak rewaluacja wpływa na: (i) opłacalność eks-portu? (ii) opłacalność importu? (iii) saldo bilansu handlowego? Dlaczego? 

11. 

W Hipotecji i w Fantazji wytwarza się tylko chleb! W ciągu roku ceny wzrosły tu – odpowiednio – z 4 gb do 8 gb i z 2 jl do 8 jl.  Nominalny kurs walutowy obniżył się w tym czasie z 8 [jl/gb] do 4 [jl/gb]. a) O ile zmienił się kurs realny? b) Jak zmieniła się konkurencyjność towarów z Hipotecji w handlu z Fantazją? c) Czy doszło do realnej aprecjacji, czy realnej deprecjacji jeśla do gdyba? Dlaczego? 

12. 

Wymień główne części bilansu płatniczego w gospodarce z kursem: a) płynnym; b) stałym; c) Przyporządkuj zdarzenia częściom bilansu płatniczego w gos-podarce z kursem stałym. (i) Nasz kraj kupił za granicą mnóstwo ropy. (ii) Bro-niąc kursu, NBP sprzedał na rynku znaczne ilości dolarów. (iii) Wzrosły zasiłki dla bezrobotnych. (iv) US Telekom nabył pakiet kontrolny krajowego operatora sieci GSM. (v) Anglicy wybudowali u nas sieć hipermarketów. (vi) Broniąc stałego kursu, bank centralny skupował euro, płacąc za nie pieniądzem krajowym. (vii) Obniżono stopę rezerw minimalnych. (viii) Niemcy kupili u nas dużo węgla. 

13. 

Strach przed zamachem stanu i raptowną zmianą polityki gospodarczej spowo-ował gwałtowną ucieczkę kapitału z kraju. a) Co to znaczy? b) Jak zmieni się kurs walutowy? Dlaczego? c) Jak zmieni się stopa procentowa? Dlaczego? d) Dla-czego opisane procesy są szkodliwe dla gospodarki? 

14. 

Nazwij te procesy; usuń błędy (obowiązuje bezpośredni zapis kursu).  

a) Kurs jest stały: 

(i)  
[image: image13.wmf].
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(ii) 
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b) Kurs jest płynny: 

(i) 
[image: image15.wmf].
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(ii) 
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Test

Plusami i minusami oznacz prawdziwe i fałszywe warianty odpowiedzi. 
1. 

Korzyści z handlu międzynarodowego polegają m. in. na tym, że: 

A. Handel pozwala lepiej dzielić wyprodukowane dobra.  

B. Handel sprzyja konkurencji na rynku.  

C. Handel pozwala osiągnąć korzyści skali. 

D. Handel pozwala osiągnąć także inne korzyści ze specjalizacji. 

2. 

Skutkiem rewaluacji złotego byłby: 

A. Spadek wyrażonych w złotych cen dóbr importowanych do Polski. 

B. Wzrost tempa inflacji. 

C. Wzrost wyrażonych w pieniądzu zagranicznym cen dóbr eksportowanych z Polski. 

D. Wzrost kursu złotego. 

3. 

Wielu ekonomistów sądzi, że deprecjacja pieniądza przyśpiesza inflację, ponie-waż:  

A. Powoduje ona zwiększenie się ilości pieniądza w obiegu. 

B. Jej skutkiem jest wzrost cen towarów importowanych na rynku krajowym. 

C. Jej skutkiem jest wzrost szybkości obiegu pieniądza w gospodarce. 

D. Powoduje ona wzrost cen towarów eksportowanych na rynkach zagranicznych. 

4. 

Obowiązuje klauzula ceteris paribus. Eksport netto zmienia się w odwrotnym kie-runku niż: 

A. Produkcja w kraju. 

B. Krańcowa skłonność do importu. 

C. Produkcja za granicą. 

D. Kurs walutowy (obowiązuje pośredni zapis kursu). 

5. 

Aby saldo bilansu płatniczego było równe zeru, wystarcza, że: 

A. Saldo obrotów bieżących plus saldo obrotów kapitałowych równa się zeru. 

B. Obowiązuje stały kurs walutowy. 

C. Saldo transakcji wyrównawczych jest równe zeru. 

D. Obowiązuje płynny kurs walutowy. 

6. 

Obowiązuje klauzula ceteris paribus. Saldo bilansu płatniczego zależy odwrotnie od: 

A. Wielkości produkcji za granicą. 

B. Wielkości produkcji w kraju. 

C. Poziomu kursu walutowego (zapisywanego na sposób polski). 

D. Różnicy poziomu stopy procentowej w kraju i za granicą (ik>iz). 

7. 

W „keynesowskiej” gospodarce ze stałym kursem walutowym wzrost wydatków państwa powoduje (ceteris paribus): 

A. Większy wzrost produkcji niż w gospodarce zamkniętej. 

B. Zwiększenie się krańcowej skłonności do importu. 

C. Mniejszy wzrost produkcji niż w gospodarce zamkniętej.

D. Zmniejszenie się krańcowej skłonności do importu. 
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� Zakładam, że praca zostaje wtedy rozdzielona równo między produkcję obu dobr. 


� Za kraje A i B można podstawić np. firmy, które wytwarzają dwa produkty, różniąc się przy tym produkcyjnością pracy, lub gospodarstwa  domowe, które mogą wykonywać różne zajęcia. Przewa-ga komparatywna wyjaśnia wielką część handlu zagranicznego i - ogólnie -  podział pracy i handel.


� Jak wiadomo, punktom na linii podaży  odpowiadają ceny i porcje dobra, do których te ceny się odnoszą. Otóż na konkurencyjnym rynku te ceny są równe ekonomicznemu kosztowi wytworzenia tych właśnie porcji dóbr. Przecież inaczej przedsiębiorstwa osiągałyby zysk (stratę) ekonomiczną. 





� Także punktom na linii popytu odpowiadają ceny i porcje dobra, do których te ceny się odnoszą. Na konkurencyjnym rynku te ceny są miarą wartości tych właśnie porcji dóbr dla ich nabywców. Gdyby konkretna porcja dobra była dla jej nabywcy warta więcej, ten nabywca chciałby ją kupić przy wyższej cenie, gdyby zaś była dlań warta mniej – nie kupiłby jej. 





� Kurs walutowy oznacza zwykle liczbę jednostek waluty obcej płaconych za jednostkę waluty krajowej. Kurs można też określać odwrotnie, jako liczbę jednostek waluty krajowej płaconych za jednostkę waluty obcej. Tak (pośrednio, a nie bezpośrednio) – inaczej niż np. w Wielkiej Brytanii i Stanach Zjednoczonych - jest wyrażany kurs złotego. W 2003 r. gazety donosiły np., (e kurs złotego w stosunku do dolara wynosił 4,1 PLN/USD. Dalej stosuję bezpośredni sposób zapisu kursu.


� Zauważmy, że przy bezpośrednim zapisie kursu kierunki zmian kursu i międzynarodowej war-tości waluty się pokrywają. Np. wzrost kursu  z 1,1[USD/EUR] do 1,2[USD/EUR] oznacza zwięk-szenie się siły nabywczej waluty krajowej. W Polsce stosowany jest jednak zapis pośredni. Zmia-ny poziomu kursu i międzynarodowej wartości waluty są wtedy odwrotne. Np. jeżeli kurs złotego do dolara rośnie z 4[PLN/USD] do 4,5[PLN/USD], oznacza to spadek siły nabywczej złotego. 
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